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Lwów 14. maja 
Nieodpowiedzialne czynniki ostrzeli­

w ały z wtorku na środę w nocy dwo­
rek M arszalka Piłsudskiego w Sulejów ­
ku. Wywołał > to  następstw a ubole­
w an ia  godne: część wojska wy topiła 
w  obronie swego b. naczelnego wodza, 
reszta pozostała w ierna Rządowi, Roz­
poczęły się walki na ulicach W arsz wy; 
w  pertraktacjach obustronnych pośredni­
czy Marszałek Sejmu Rataj; członkowie 
Rządu wraz z Prezydentem Rzeczyp - 
spolitej nie opuszczają Belwederu, że 
jednak  połączenie W arszawy z resztą 
Państw a zostało przerwane, dochodzą 
do nas pizeważnie wiadom ości m ę­
stwie: dzoue, częstokroć przesadne lub 
mylne. Do wczorajszego wieczora sy 
tuacja była niewyjaśniona Iw o  w zacho­
wa! zupełny spokój, choć na ulicach 
panow ało do późnej nocy niezwykłe 
ożywienie. Nadzwyczajne dodatki p sm 
w  lot rozchwytywano- W iadom ość o tra­
gicznej śmierci b M inistra gen Sosn 
kowskiego w Poznaniu wywołała ogromne 
przygnębienie.

Wciągu dwu dni ubiegfych ukazały 
s ię  następujące urzęd we dokum enty:

Komunikat Hzsdu Frez. K i t a .
W arszawa :L2. maja. 

Szerzona od dłuższ go czasu przez 
spiskowców  i buizycieli ładu i po­
rządku zbrodnic a agitacja wśród w oj­
ska, spowodowaia sm utne następstw u 
Kilka oddziałów wojskowych, z niektó­
rych powiatów zebranych w okolicy 
jRembertowa, podnieconych falszywemi 
pogłoskam i i uwiedzionych fałszowa 
nymi lozkazami, dało się pociągnąć do 
złam  nia dys.ypliny  i wypowiedzenia 
p słuszeństw a rządowi Rzpltej, Rząd 
stojąc na straży konstytucji i u trzym a­
nia ła u i porządku, zabezpieczył sto­
licę przed wtargnięciem  zbuntowanych 
dow odców  i bałam uconych przez nich 
oddziałów. Prezydent Rzpltej, jako na j­
wyższy zwierzchnik sił zbiojnych, we­
zw ał rozk. zem zbuntow anych do opa­
m iętania i podd-n ia prawowitej wiadzy. 
Rząd wzywa wszystkich obywateli do 
bezwzględnego sp .roju i posłuchu le­
galnym  władzom Rzeczypospolitej.

Podp. w im ieniu Rządu Prezes Ra­
dy M inistrów W incenty W itos.

B d u ia  P J ijć r c ta  E ziifei 
jo  armji.

"Warszawa 12. maja. 
P rezydent Rzeczy osjo lite j Po1 ki ej 

jako najwyższy zwierzchnik sił zbroj­
nych Państw a wydał następującą ode- 
2We do żołnierzy Wojsk Pol kich:
^  Żołnierze Rzeczypospolitej Polski j!  
flonor i O jczyzra — to hasła, ped 
któremi pełnicie szczytną służbę, pod 
sztanaarem  Białego Orła. Dyscyplina 
j e 'Względne posłuszeństwo prawowi- 

11 wł 'd z o ir  i dowódcom, to  naj- 
ob° wiązek żołnierski, n a  który 

oC' e Przysięgę. W erność Ojczc- 
„  I6, w lerność kon tytucji, w ierność le- 

netnu_ rządowi, jest warunkiem  do- 
zym ania tej przysięgi. Obowiązek ten

przypominam wam, żołuie.-ze, jako 
wasz najwyższy zwierzchnik i żądam 
bezwzględnego w ytrwania w wierności 
żołnierskiej. Tych, krórzyby obow iąz­
ków tych zapomnieli, wzywam i ro z ­
kazuję im natychm  ast powrócić na 
drogę praw a i posłuszeństw a miano­
wanemu przezemnie M inistrowi spraw  
wojskowych.

Prezydent Rzeczypospolitej Polskiej: 
S tanisław  Wojciechowski.

Prezes Rady M n is tró w : 
Wincenty Wi os.

M inister spraw wojskowych:
3. T. Malczewski.

Stan w j j g t t e i r
W arszawa 12. m aja.

Rada M inistrów wydała rozporzą­
dzenie o zawieszeniu praw  obyw atel­
skich na terenie stoi. m. W arszawy 
oraz powiatów siedleckiego i łukow ­
skiego woj. lubelskiego.

Na mocy tego rozporządzenia zo­
staje zawieszona wolność osobista, n ie­
tykalność mieszkań, tajem nica listowa, 
wolność prasy i prawo zgrom adzania 
się Rozporządzenie wykonawcze wyda 
M inisterstw o spraw  wewn

Hoziiiłz gen, i o l w s l i l e g o .
Lwów 14. maja.

Wczoraj rano przywieziony został 
z W arszawy drogą lotniczą następujący 
rozkaz gen. M alczew skiego:

B elw eder, 13. m ^ja  1926 Do w oj­
ska polskiego. S tała  się rzecz  najgor­
sza, jaka się sftc  m ogła. 2 pułki pie­
choty, 2 pułki a.rtylerji z łam a ły  przy­
sięgę, zapom nim y 0 karności, podnio­
sły buirt przeciwko, najw yższem u 
zw ierzchn ikow i s.ł zbrojnych Prezy- 
docto\ui K ousty tucynem u Państw a, 
przeci^yke p raw ow item u  Rządom/i. Na 
czele ich  s tan ą ł Józef P iłsudski zapo­
m inając, iż najw iększa zasługa jest 
niczem  wc-bec obow iązku i posłuszeń­
s t w a  dla w ładzy , dając nie tylko dzi­
siaj, ję c z  po w iek i całe p rzysz łym  po- 
k o le n if lK  na js trasz liw szy  przykład  
bjjilij1 stoK oć gorszego od w roga zd- 
w uęjrznego. L ecz n ie liczne ty!5o for- 
tn ą c jj. sprzeniew ierzyły się p rzysię­
dze, deptająo sw e sz tandary , ńp, któ­
rych  w iśn ię  ją h as ła : ..Honor i Ojczy­
zna". O lbrzym ia w iększość wojska 
jest w ia rn ą , p rzypieczętow ali oni 
przysięgę krw ią ijwoia. pod ogniem 
zbuntow anego 36. p. p , k tóry  nie za- 
W ahał się przed w alk ą  bratobójczą. 
Nie chsąc w ięk szy c h  strat.,, ludności 
cyw ilpej «K4E0zkazu P rezyden ta  w ojska 
■wieme.1, cofnęły s:ę n a  • Belw eder. 
Przedtem. P rezyden t w ezw ał zbunto­
w a n e  wojslio do posłuchu. Wyjeżdża 
ia.c sayn n a  most|g_pp^iatowskiego —■ 

Po Ich odmowie niem a względów dla 
niszczyciel ...M ajestatu Państw a naszego 
niem a łaski dla rąk skalanych krwią 
bratnią. Posiłki z prowincji idą, walka 
p djętu. Oni sam i czynem swckjn wykre­
ślili s ę z sz regu polskiego lu d n \ Wojska 
w ierne władży i Ojczyźnie, wzywam do 
w ytrw an!a przy sztandarze Białego Orła,

do zachowania spokoju wobec kLm li- , 
wych rozkazów i wieści, pochodzących 
od zbuntowanych... —  Z rozkazu Pana 
Prezydenta Najwyższego Zwierzchnika Sił 
zbrojnych.

Malczewski, Gen. Dyw,, M inister 
Spraw  Wojskowych.

Drugi t a f l z  Prezydenta Rzpltej 
do m \ l

Lwów 14. maja.
Tą sam ą drogą lotniczą nadszedł 

do Lwowa drugi rozkaz Prezydenta 
Rzpltej do armji następującej treśc i:

Żołnierze Rzeczypospolitej! S tała 
się rzecz potw orna. Z naleźli się sza­
leńcy, k tórzy targnęli się n a  M ajestat 
O jczyzny, podnosząc ja w n y  bu n t fał- 
szyw em i h as łam i uw ied li czystą du­
szę żołnierza polskiego i dali p ierw si 
rozkaz do rozlew u k rw i bratn iej. Nie 
w ierzcie rozsiew anym  kłam stw om . 
P rezydent Rzplitej Polskiej z praw o­
w ity m  rządem  oparty  o w ierne  woj- 
ską-j-znajdujorsię w B elw ederze i w z y ­
w a W as, byście razem  z nim i stanęli 
w  obronie zniew ażonego honoru  W oj­

t k a  Pcisldegp- i p raw orządność i naszej 
O jczyzny. —  W arszaw a, dn ia  13. V 
1926. —  P rezydent Rzeczypospolitej
S. W ojciechow ski.

Drugi rozfesz Min. M ęczeńskiego
K r a k ó w ,  14 m aja Godz. 10 rano. 

Drogą radjo nadszedł tu rozkaz Min. 
Spraw  wojsk. gen. M alczewskiego do 
dowódców okręgów korpuśnych na 
Kresach wschodnich Państwa, wydany 
z polecenia Prez. R pitej. W t m roz­
kazie gen Malczewski zawiadam ia o 
decyzji Rządu pozostaw ienia pułków 
kresowych w m iejscach ich załogow a­
nia. Pułki te stacjonowane w W ileń­
szczyźnie, Grodzień zczyźnie, Wołyniu 
i M ałopolsce W schodn ej nie będą ab 
solu tn ie użyte do akcji w W aiszawie.

Rozkaz ten znajduje się w związku 
z ostrem  pogotowiem, jakie zarząuził 
rząd sowiecki na pog aniczu polskiem

Dowódcy okręgów korpuśnych mają 
polecone w m iaię w łasnego uznania 
przenoszenie poszczególnych pułków z 
je nego miejsca na drugie, o ile tego : 
wym ga interes służby.

Z tych samych w ględów pierw otny . 
zam iar powołania gen. Sikorskiego do 
W arszawy został przez M S. Wojsk, 
zaniechany.

Gen. Sikorski pozostaje na swojem 
stanow isku, aby zapewnić lad i bez­
pieczeństwo w M ałopolsce W schodniej.

P m d a  o gen. B o s it a s l i i in .
Lwów 14. M ija

W iadomość urzędowej Polskiej Agen­
cji Telegr. o śmierci gen. Sosnkow- 
skiego, szef D O K. w Poznaniu, o- 
kazaje się nieprawdziwa. Gen, Sosn- 
kowski żyje i z ram ienia Rządu cen­
tralnego, oraz w porozum ieniu z Mar­
szałkiem Piłsudskim udał się na sesję 
międzynarodowej konferencji rozbroje­
niowej w Genewie.

Nieporozumienie co do zgonu gen 
Soshkowskiego puwstałcf w związku z 
zamachem sam obójc jrfł pew nego pu ł­
kownika z nazwisK u o. podobnem  
(fonetycznie) brzmieniu." 3ftjwa ó puł­
kowniku Więckowskim.

“Zł
Ł ś is !  i n s i  l #  Lara?. ___

Lwów 14. maja.
Ze s t on młarodajiiy H zw iacają u -  

wagę na akcję „werbnpKową" ni któ­
rych lwowskich organizaeyj społecznych. 
Akcja ta z punkiu widzenia sytuacji 
lokalnej, jest nietylkd najzupełniej zby­
teczna, ale przez swói Łparakter budzi 
niepotrzebne zańiepakóLĆfłejSLil 'ży z ca­
łym naciskiem po i i ć , ’ *  c . szelkie 
tak z lewej jak i z prawej strony po ­
dejmowane próby wpływania na prze­
bieg wypadków za p średnictwem czyn­
ników społecznych są w wysokim sto­
pniu niepożądane.

W ładze wojskowe i adm inislracyjne 
w zupełności opanowały po liżen ie i nie 
potrzebują pomocy obywatelskiej. Za­
chowanie spoKoju jest jedynem, czego 
żądać należy dziś od ludn ści Lwowa.

R u i  i i l s j a a j  z R a m a * ] .
Lwów 14. maja.

Dyiekcja kolei państw owych kom u­
nikuje :

Wobec w strzym ania ruchu pasażer­
skiego i towarowego między lewym i 
prawym brzegiem Wisły w W arszawie 
pociągi dojeżdżać względnie odjeżdżać 
będą aż do odwołania w kierunku dy­
rekcji lwowskie; z dworców położonych 
po prawym brzegu Wisły. Przejście na 
lewy brzeg Wisły i przeładowanie towa­
rów w stronę lewego brzegu Wisły n ie­
dopuszczalne.

iBmiecfeie informacje o zojściarii
Mszaiss:iGii.

Lwów, 14. maja.
Wolf podaje oi wypadkach y  

Polsce: W ypadki rozgryw ają­
ce się w  Polsce zataczają coraz 
szersze kręgi. Piłsudski w środę 
wieczorem z dwoma pułkami, 
które opowiedziały się za nim i 
wypowiedziały posłuszeństwo 
rządowi stanął na Pradze przed 
Wisłą. Interwencja Prezydenta 
Wojciechowskiego zawiodła, w o­
bec czego Piłsudski wkroczył do 
W arszaw y. W  ciągu nocy ze śro­
dy na czw artek zajął rządowe bu­
dynki, rząd cofnął się do Belwede 
ru, k tóry broniony jest zaciekle 
przez wojska wierne rządowi. 
Niesprawdzone pogłoski poaają, 
że dalsze cztery pułki p;echoty 
przeszły na stronę Piłsudskiego. 
Marszałek Sejmu Rataj pośredni­
czył między Marsz. Piłsudskim a 
rządem. (Dalszy przebieg w ypad­
ków jest niem. radiostacji niezna­
ny).
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Lwów 14. nirt a
—  Na posiedzeniu komisji parla­

m entarnej klubu sejmowego P. P . S. 
uchw alono imm unizować na jednem  z 
najbliższych posiedzeń Sejmu wywiad 
z M arszalkiem Piłsudskim, umieszczony 
w „Kurjerze Porannym *'

—  Na posiedzeniu zarządu głów­
nego P. S. L. „Wyz olenie“ wybrano 
zarząd w składzie osób : prezes M ali­
nowski, wiceprezesi pp. Rudnicki, Smo­
ła i dr. Putek, sekretarze generalni pp. 
Bagiński i Kordowski, skarbnik p. 
Anusz.

--------- o---------

Informacje.
Lwów 14. m aja.

—  Z dniem 29 kwietnia b. r. we­
szła w życie u m o ^ a  zawarta miedzy 
Polską a Czechosłowacją w spraw ach 
praw nych i finansow ych, która między 
innem i reguluje sposób w równania 
dawnych zobowiązań pieniężnych mię­
dzy o b y w a te la ^  obu państw . Umowa 
została ogłoszona w Dz. U, Rz. P. 
Nr, 41.

— W skutek starań  Izby handlowej 
polsko-węgierskiej w Warszawie zo ta- 
ły zniżone opłaty za wizy w ęgier­
skie. Obecnie opłaty te wynoszą, jak 
następuje: za wizę zwykłą 2 2  .00 [kor. 
węg. (około d doi.), tranzytow ą 150. 00 
kor. węg. R^oł<v2 doi.). Izba handlowa 
polsko w ęjB rsk it w W arszawie za zwro 
tern porta dla członków i min malnemi 
opłatam i dla nieczłonków załatwia wszel­
kie form alności związane z uzyskaniem 
węgierskiej wizy.

ftto będzie orcyn. gnieźnśensliim.
Lwów 14. m aja.

W iadom ość n iektórych pism  o u- 
staleniu kandydatury na katedrę arcy­
biskupią gnieźnieńsko-poznańską jest 
bezpodstaw na i przedwczesna, nie ma 
żadnych powodów do przypuszczenia, 
aby Stolica Apostolska dokonała już 
w yboru kandydata na tę katedrę, 
a w każdym razie stw ierdzić można, 
że nie zwracała się w tej spraw ie do 
P. Prezydenta Rzpltej w myśl artykułu 
11 konkordatu.

Sowieckie zasieki.
Lwów 14. m aja.

P ogran iczne straże so w .' n a  gralna- 
~cach pow iatu \\nlejsM ego urządziły  
w  lesie zasieki, ciągnące się w  odle­
głości kilkudziesięciu  m etrów  od p a ­
sa neutralnego. Zrobiono je celem  za­
b ezp ieczen ia  posterunków  gram ilcz- 
nych  od napadów  pow stańców , którzy 
z nas tan iem  w iosny  rozpoczęli oży­
w io n ą  akcję. Tak np. przed trzem a 
dniam i w  m iejscow ości Piod-wilje, n ie ­
daleko m iejsc. Piw taiki pow stańcy  
podpalili gm ach posterunku  sow ie­
ckiego. Następnego dn ia  w okolicy w s i 
G rudy przyszło do s ta rc ia  m iędzy bol­
szew icką strażą  g ran iczną a p o w sta ń ­
cam i. Rówmież koło w si Sadzie w  re ­
jonie D o łw in a  doszło do w a lk  m ię­
dzy bolszew ikam i a  pow stańcam i, k tó­
rzy  posługiw ali się g ranatam i ręcz­
nym i.

—  0---------

Krytyczne chwile fłnglji.
Lwów, 14. maja.

Baldwin zaipomocą radiotelefonu 
uwiadomił ludność Anglji, że 
strajk generalny zakończony zo­
stał tak, jak on przepowiedział. 
Jednakże z rozmaitych okolic An­
glii dochodzą wieści, że likwida­
cja strajku nie idzie zupełnie gład­
ko. W  wielu bardzo mie.iscowoi- 
ściach strajkujący wzbraniają się. 
przystąpić z powrotem do pracy 
przed cofnięciem ochrony wojsko 
wej. W  Newcastle i Sheffield

Administracja „Gazety Lwowskiej" 
przyjmuje ogłoszenia tylko przy równo- 
czesnem  złożeniu gotówki.

Piątek, 14 ma. a, Bonifacego. Rz. kai. 
Bonifacego. Gr. kat. 1 maja Jerem yi,

TEATR WIELKI.
P ią tek  14. bm . „Ż yw a M aska" (H enryk 

IV.). Gość. w ystęp  Kaz. Junoszy-S tę- 
powskiego.

Sobota 15. bm . o 3 popoł. „Król Z y­
gm unt A ugust". P rzedstaw ien ie  w yłączn ie  
d la  m łodzieży  szkolnej.

Sobota  15. bm . o 7.30 wiecz. „Ż yw a 
M aska" (H enryk IV .). Gość. w ystęp  K azi­
m ierza  Junosży-S tępow skiego.

TEATB NOWOgCr,
P ią tek  14. bm . w ystęp  tea tru  a rty s ty c z ­

nego „H abim y".
Sobota 15. bm . W ystęp  tea tru  a r ty s ty ­

cznego. „H abim y".

(.) Posiedzenie Rady miejskiej nie od­
było się w ty m  tygodniu  z pow odu przypa-' 
dającego w e czw artek  uroczystego święta'. 
Z tego pow odu zatem  rozstrzygnięcie  sp ra ­
wy tea tra ln e j p rzesunie  się do następnego 
tygodnia.

Tegoroczny W alny Zjazd To w. Szkoły 
Ludowej odbędzie się w  Stan isław ow ie, w 
dn iach  23. i 24. m aja. Spodziew any jest 
w ielki n ap ływ  delegatów , ze w szystk ich  
s tro n  M ałopolski.

Czasowe zw inięcie agencji pocztowej. 
Z dniem  28. k w ie tn ia  b. r. zw inięto czaso­
wo agencję pocztow ą B ratków ka pow. Kro­
sno, a  okręg jej doręczeń t. j. gm iny B ra t­
ków ka, U strobna, B ajdy i W ola B ratkow ­
ska  przydzielono do u rzędu  pocztowego 
Krosno.

Urząd pocztowy w Niem irowie— Zdroju.
Z dniem  1. czerw ca b. r. u ru ch am ia  się 
u rząd  pocztow y N iem irów — Zdrój n a  czas 
trw an ia  sezonu kąpielowego, t. j. do 15. 
w rześn ia  1926. Z akres d z ia łan ia  tego u rz ę ­
du obejm uje służbę nadawczą, i oddaw czą 
w  dziale pocztow ym  P. K. O.

Bezrobotnym pracownikom um yslcw yoi, 
k tó rzy  już z zapom óg doraźnych  korzysta!' 
będą udz ie lane  ponow nie zapom ogi z fu n ­
duszów  n a  m iesiąc  m aj br. p rzeznaczonych , 
ty lko po ponow nem  zgłoszeniu się  w P ań ­
stw ow ym  Urzędzie Pośredn ic tw a Pracy  (Rn 
towskiego 11. II. p.) w godzinach m ię  l z /  
10— 13 i przedłożeniem  zaśw iadczen ia  z od­
nośnego K om isaria tu  dzielnicowego, w zględ­
n ie  Z w iązku Zawodowego, stw ierdzającego, 
że p e ten t pozostaje n ad al bez pracy.

strajkują dalej kolejarze i tram ­
wajarze.

W  jednej z dzielnic Londynu 
duży tłum strajkujących zebrał 
się przed biurami Trade-Union i 
demonstrował przeciwko zakoń­
czeniu strajku. W szyscy prawie 
strajkujący staw iają jako w aru­
nek powrotu do pracy ściągnię­
cie wojska, cofniecie wszelkich 
zarządzeń rządowych przeciwka 
strajkującym i pow rót do daw ­
nych warunków  pracy z przed 
strajku. Jutro mają się rozpocząć 
narady przedstawicieli właścicie­
li kopalń z górnikami.

Z w iązki kolejow e p o w zię ły  u- 
chw ałę nie p rze ry w an ia  strajku  tak 
długo, dopóki Tow arzystw ®  kolejowe 
n ie zgodzą się na postu laty  p rzedsta­
w ione przez kolejarzy.

---------O---------

Zmiana gabinetu w  Kiemczech-
Lwów 14, m i,a  

Prez. Hindemiburg p rzy ją ł prośbę d ra  
L u th ra  o dym isję ze stanow iska k a n ­
clerza d poruczył sp raw o w an ie  agend 
kanc le rza  do czasu  u tw orzen ia  now e­
go gabinetu  m in. sp raw  w ew n- dr. 
Gunterowi-

P rezyden t Himdenburg p rzy ją ł n a  
audjencji dria G esslera, k tórem u 
zapropoorwał u tw orzen ie now ego 
gabinetu , opartego n a  tych sam ych 
zasadach  koalicji p arlam en tarn e j, ■ co 
gab inet poprzedni. Dr. Gessler zażądał 
czasu dla porozum ienia się ze s tronn i­
c tw am i parlam en tarnym i, a dotyczące 

1 konferencje m ają  rozpocząć się jutro

Towarzystwo Lekarskie odbędzie posie­
dzenie 14. bm . z n astępu jącym  porządkiem  
obrad; 1) pokazy chorych  (prof. O strow ­
sk i); 2) prof. W eigl: „O istocie i budow ie 
zarazk a  du ru  osutkow ego"! (w ykład).

Loterja f  antowa ' Stow arzyszenia W e­
teranów 1883 r. C iągnienie Loterji Fantow ej 
S to w arzyszen ia  W eteranów  1863 r. odbyło 
się w dn iu  30. m arca  br. pub liczn ie  w o- 
becności n o tariu sza  S te fan a  Olszewskiego w lokalu  Pogotow ia ratunkow ego w  W ar­
szaw ie p rzy  ul. Leszno Nr. 58. Tabele oraz 
fan ty  m o żn a  odbierać w b iu rze  Dyrekc.ii 
Loterji, W arszaw a, ul. W spólna 1, tal. 
150-01. T erm in w y d aw an ia  ian tó w  up ływ a 
z dn. 30. m aja  1926 r.

Z ebran ie  W yd zia łu  filologicznego Tow. 
Naukowego odbędzie się 17. bm . o godz. 
17-tej, w sali sem inarium  słow iańskiego 

-U n iw e rsy te t, s ta ry  gmach, sala VII).
Z Polskiego T ow arzystw a Praw niczego. 

Z w yczajne W alne  Zgrom adzenie członków 
Polskiego To w. Praw niczego w e Lwowie 
odbędzie się 21. bm. o godz. 6.30 w iecz. w 
lokalu  T ow arzystw a, przy  u l. M ickiewicza
1. 5a, I  p.

W iec M agistrów P raw  w spraw ie do­
k to ratu , odbędzie się w  środę, 19. bm . 
p u n k tu a ln ie  o godz. 6 w ieczorem  w  now ym  
gm achu U niw ersyteu , sa la  K opernika. O- 
becność w szystk ich  m agistrów  b ezw aru n ­
kowo konieczna.

O dw ołane zebranie P. S. L. Z powodu 
t zaszłych  w ypadków  dalsza  .dyskusja nad  re ­
fera tem  p. Ja n a  Blaikego n a  tem at: „ S tro n ­
n ic tw a polityczne, a kw estją  u rzęd n icza  w 
P ań stw ie" została  odw ołana. T erm in n a ­
stępnego posiedzenia, będzie podany póź­
niej.

(— ) H ieostrożne obchodzenie się bro .iią.
W czoraj popołudniu  M ieczysław  Ochocki, 
n auczycie l ze Sokolnik, baw ił z w izy tą  u 
p ań stw a  Bobeckich przy ul. Z ielone; 58. 
W  toku rozm ow y z córkam i gospodarzy, p. 
Ochocki w yjął z k ieszeni św ieżo kupiony 
brow ning, a  n ie w iedząc, że jest nab ity , 
począł nim  m anipulow ać. W  pew nym  m o- 

i m encie b row ning w ypalił,, a Kula tra fiła  
! sto jącą obok pannę Olgę Sobecką, w sz /ję .
| Z aw ezw any  lekarz Pogotow ia ratunkow ego 
! po udzie len iu  jej pierw szej pom ocy, cd- 
|  w iózł ją  do szp ita la .
j i (— ) W łam ania i kradzieże. N iew yśle- 
t  dzen i na. raz ie  spraw cy  - w łam ali się  weżo- 
) raj do kom ory M arji Panew skiej przy ul. 
j Św iętokrzyskiej 15 i sk rad li drób, w artości 
| 75 zł. —  Z m ieszkan ia  K a tarzyny  W ro- 
|  n iec, zam . p rzy  ul. K uszew icza 6, sk radzio ­

no ub ran ie , w artości 180 zł.

Lwów, 14. m aja.
Do Warszawy n ad eszła  o g. 8.45 wiecz. 

w ieść o przewrocie m onarchisty cznym  w 
Niem czech. Podobno organizacje niem ie­
ckie na Górnym Śląsku wykazują pewną 
aktywność. (W iadom ości te pochodzą ze 
źródeł n iem ieckich , trzeba  je w ięc p rzyjąć 
z całem  zas trzeżen iem ; dodać należy, że 
radjo b erliń sk ie  n ie p rzyniosło  o tem  żadnej 
w ieści, radjo zaś z M pnachjum  zupełnie 
się n ie odzyw a).

Wandal węgierski.
Lwów 14. m aja .

Zdaje się, że w węgierskim pro­
cesie przeciwko fałszerzom pieniędzy 
nastąp ił nieoczekiwany zwrot. Jakkol­
wiek uczyniono wszystko możliwe, by 
oskarżeni przytoczyli jaknajm niej szcze 
gółów z afery fałszerskiej, to jednak 
niektóre zeznania w wysokim stopniu 
skotnpromLowały rząd hr. B ethleia.
W kołach politycznych sądzi się, że
prokurator zm uszony będzie postawić 
w stan  oskarżenia szwagra premjera 

i i byłego prezydenta m inistrów  br. Te- 
lekiego, co oczywiście całkowicie by 
zmieniło charakter prccesu. Prócz tego 
krążą pogłoski, że poseł f iir  doręczył 
politykom opozycyjnym m em orandum , 
z którego wynikać ma, iż premjer Beth- 
len złożył Hirowi na kilka tygodni
przed wykryciem afery spraw ozdanie
z czynności fałszerzy. Jeśli w iadom ość 

* ta  odpowiada rzeczywistości, dowodziła 
1 by, że prem jer Bethlen faktycznie był 

w aferę fałszerską w ajemniczony.
----------------------------------Ol---------------------------------

Ł  P J M f  jedzle 
zagranicę,

Lwów 14. m aja .
W Budapeszcie wywołała wielką 

sensację wiadom ość o planow anym  
wyjeździe arcyks. A lbrechta do Bawa- 
rji. Arcyks. Albrecht, który niedaw no 
jeszcze występował jako pretendent do 
tronu węgiersk ego m i,ł być jak w ia­
domo, wmięszany w aferę fałszerską. 
Poniew aż obecnie obawia się on, że 
podczas procesu mogłyby wyjść na jaw  
niek óre szczegóły, obciążające go, prze­
to zwrócił się do iządu baw arskiego z 
prośbą, by zezwolono mu na przyjazd 
do Bawarji. Z Albrech em pojedzie 
m atka jego arcyks Izabella.

---------o---------

Ku czci [o m d s-ta e iiie ss li:e y o
Lwów ! 4 m aja  

Z inicjatywy M inisterstwa spraw  za­
granicznych i polskiego klubu literac­
kiego w W arszawie pow stał projekt 
urządzeń a uroczystości ku czci sław nego 
powieściopisarza angielskiego Józefa 
Conmda (Ko zeniowskiggo) w W arsza­
wie z równoczesnem  odsłonięciem ta­
blicy pamiątkowej w Krakowie z uwagi 
na to, że zmarły przed w yruszeniem  
w św iat lata młodości tam  sp ę d z iły  
W edług przeprowadzonych badań dy­
rekcji Archiwum aktów dawnych w K ra­
kowie Conrad m eszkał w zburzonym  
dziś domu przy ul. Poselskiej (obecnie 
m agistrat). Tablicę pam iątkową w yko­
nano w zarządzie miejskiego M uzeum 
przemysłowego. Obecnie polski klub 
literacki donosi, że znakom ity pisarz 
angielski John  Galswo thy prezes mię­
dzynarodowego klubu literackiego przy­
jeżdża do W arszawy 20  maja, a s tam ­
tąd do Krakowa 22 b. tn. Na ten dzień 
projektowana jest uroczystość krakow ­
ska.

---------o---------

Z Teatru Uiclliiego.
Lwów i ł .  ma;;.. 

Znakom item u gościowi w arszaw 
skietnu nie zaszkodziła naw et tak h a ­
łaśliw ie reklam owana „Habim a*. Na 
wys ępach Kazimierza Junoszy  Stępow - 
skiego widownia jest stale zapełniona 
w yborową publ cznością. Tak było n a  
„Uwodzicielu", jak również na tragedji 
Ludwika Pirandello p. t. „Żywa m aska* , 
która wywarła na widzach potężne 
wrażenie. Stępowski w roli obłąkańca, 
który przez lat 12 był prawdziwym  
w arjatem , potem zaś już warjata uda­
wał, otaczając się dworem, walcząc 
jako dom n em any Henryk IV. z pap ie­
żem, przyjm ując odwiedzających g o ‘ 
przybranych w specjalnie na ten cel 
przygotowane kostjumy, w sali trono 
wej i t. p. dał przepyszny typ, św iad ­
czący o rozległej skali jego ta len tu , 
niezwykłych zdolność ach obserw acyj­
nych oraz o kulturze artystycznej. 
Śmiech tego szaleńca przejmował g ro ­
zą, wzrok przenikał do najgłębszych 
tajników duszy, modulacja głosu im ­
ponowała różnolitością wydobywanych 
akcentów, całość wypadła bez zarzutu , 
co zresztą podkreślała n ejednokrotnie i 
najpoważniejsza krytyka stołeczna.

Nasz zespół lwowski dołożył w szel­
kich starań , by stworzyć odpow iednie 
tło dla koncertowego popisu w arszaw ­
skiego gościa. I przyznaję z zadow ole­
niem, że dopiął tego w wysokiej m ie­
rze. Pp. Leonja i Zofja Barwiński w y­
glądały baidzo uroczo, grały z wielką 
subtelnością i praw dą życiową. Dobrym 
w roli doktora, obserwującego sk ru p u ­
latnie warjata, był zawsze tak sta ranny  
Henryk Czaki. Ta ci sam sąd wydać wy­
padnie o Kwiatkowskim i Pelińskim i w  
pewnym  stopn u o Relskim, Milskim, 
Czaszce i Rzęckim Dekoracje p . Balka 
piękne i pomysłowe.

Michał Rolle.

P i w s n i t  m onam lislyczny 
w  Kiemczech.
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OGŁOSZENIA.
UZNANIA ZA ZMARŁEGO.

T. IV. 424/25|3. Ludwik Śleziak syn 
Franciszka i M rji urodzony_ 1 listopada 
189i w Kamesznicy pi wiat Żywiec i tam 
z a n re  zkaly jako żołnie z II. korr p. 56 
pp. b. armji aus r.-węg zaginął bez wieści 
na woinie w bitwie pod Gorlicami w 
m aju 1915. W drażając postępowanie ce­
lem u zn an a  go za zm arłego wzywa się 
aby uw adomiono sąd w W adowicach o 
zaginionym do 6 miesięcy od ogłosr.i nia 
poczem są d n a  ponowny wniosek orzeknie 
ostiteczn e

Sąa okręgowy, Oadział IV.
Wadowice. 7 stycznia 1926. 3367
T. 12/26/Ó-. Dr. Zygmunt (Zatka) Fehl 

urodzony i888 we L owie jako lekarz 
W. P. w W łaiyw cstoku zaginął. Celem 
nznania go za zmarłego, wzywa się, aby 
do pół roku od ogłoszenia udzielono 
w iadomości o nim sądowi a bo Drowi 
Kaufmanowi Izydorowi adwokatowi we 
Lwowie.

Sąd okręgowy cyw. O ddzirł VII.
Lwów, 22 kwietnia 1926. 3445
T. £46/25 9. Salomon Łapajów ker Uro­

dzony 1891 w Kamionce strumilowej mioł 
umrzeć w maju 1919. Celem udowodnie­
nia śmierci wzywa się, aby do 3 mie­
sięcy od) ogłoszenia udzielono w iado­
mości o nim sądowi albo dr. Kimmelma- 
nowi Oswald w i adw . we Lwowie.

Sąd okręgowy cyw. Oddział VII.
Lwów, 26 kwietnia 19/6. 3441
T. 282)25/3. Szczepan Sobkowicz uro­

dzony 31 grudnia 11.82 w POdhajczykach 
pow iat Trem bowla powołany w czasie 
ogólne mobilizacji do 15 rp . do-tał się 
w przebiegu wojny światowej do niewoli 
rosyjskiej i od stycznia 19 9 r. brak o 
nim wiadomości. Wobec tego w draża się 
na pro bę żony jego Marji postępowań e 
celem uznania za zm-niego i wydaje 
się wezwanie aby udzielano sąd wi lub 
kuratorowi zdw. dr. Czykalukowi w T ar­
nopolu wiadomość o zaginionym. Sąd 
na ponow ni próśb ; p i  uptywie 6 mie­
sięcy rozstrzygnie o wniosku.

Sąd okrę owy O d d z i a ł  V.
Tarnopol, 17 luteg 192j . 3319
T. IV. 396/25/7, .Jan Nogą, urodzony 

1872 w 'P stf gbwćj pótiriat’ Strzyżów, 
p rzydzie  Ony do 5 pułku p o sp o l. ruszen ia  
m iai um rzeć w Dalmacji 1918. W drażając 
p o stęp o w a n ie  celem  uz ania go  za zm ar­
łe g o  wzywa s ę, aby zaw iad om ion o  sąd  
o  zag in ion ym .

Sąd okręgowy
Rzeszów, 12 kwietnia 1926. 3352
T  250/25 3. Bazyli M actóńka urodzo­

ny 15 kwietnia 189/ w  S naenowie p0- 
w ia Trem bowla powołany w czasie ogól­
nej mobilizacji do wOjs«a austr weale 
opowiadań zo tał zabity na froncie wło­
skim W, bec tego wdraża się na prośbę 
Kat rzyny Z b ocki j postępi wanie ceiem 
uznania za zmarłego i wydaje się wez­
wanie aby udziel' no Sądowi lub kura­
torowi adw. dr. Pcr.iassowi w Tarnopo­
lu, wiadom ość o zaginionym. Sąd na 
pouowną prośbę po upływie 6 miesięcy 
rozstrzygnie o wnicsku.

Sąd okręgi wy oddział V.
Tarnopol, 18 lutego 1925. 3 17
T. IV. 5/26/4. S tanisław  Winiarski syn 

Franciszka i Anny, urodzony w Korczynie 
7 m aja 18:0, żoł i rz 45 pr>., dostał się 
do rosyjs ej n ewuli i w 1918 prz padł 
bez wieści. Celem uznania powyższego 
za zm rłego wzywa się o przes ame 
w ciągu 6 miesięcy od daty ogłoszenia 
edyktu sądowi wiadomości o zaginionym. 

Sąd Okręgowy Oddział IV.
Jasło, 12 marca 192j. 3350
T. 295/21. Dyonizy Klnasz u odzóny 

1°84, zan icszka y w Podmichalu żołnierz 
austrjack , zaginął na wojnie roku 1914. 
^eletn uznan a gó zmarłym, uwiadomić 
* 4d albo i-urat ra dr. W ierzbuwskiego 
™ Stanisław ow ie o zaginionym do

miesięcy.
„ Sąd okręgowy
Stanisławów, 6 siyczm a 1923. 3419

ur0T; 75/24. Teofi f se Filip Kobzan 
ż 0 1 ° ny *879 zamieszkały w Baryszu 
Celem ausl.r- za inA na wojnie 1916. 
sad i„ł,U,znania Só zm ar ym, uwiadomić
*  B‘ r»8^ rat fa -P a * ła Gei"y  Stefanao zaginionym do 6 mies ęcy.

3820
T. 3 l4 |2 5 |3  |

14 m arca 1876 y ” Fedków urodzony 
nopol powi łąnv / “aac ance powi t  T ar­
li zac i do 35 p. 0hr c a e  ogólnej mobi- 
dziermku 19U ’W c i , / 31 zaEiną} w p ż- 

w c z d s e w a l k w  K arpa­

tach. W cbec tego wdraża się na prośbę 
żony jego Anastazji postępowanie celem 
uznania za zmarłego i wydaje się wez­
wanie aby udzielono rądowi lub kurato­
rowi adw- dr. Kałynow w Tarnopoln 
wiadom ość o zaginionym. Sąd na po­
nowną prośbę po upływie 6 miesięcy 
rozst zygnie o wniosku.

S. d okręgowy Oddział V. 
Tarnopol, 18 lutego 1926 3 28
T. IV. 153/2 / l l .  Józef Kępa z Sobowa 

żołnitrz 17 p. obr. Kra j .  w r. 1915 bez 
wieści zaginął. W iyw a się każdego o 
udzielenie sądowi lub kuratorowi Drowi 
Rappaportowi adw w Tarnow ie wiado­
mości o zaginionym- JózeJa K pę jyzywa 
się aby tutejszy sąd uwiadomi! o sw em 
życiu do dnia 1 września 1 27.

Sąd okręgowy Oa<1z!ał IV 
Tarnów, 29 mai ca 1926. 34 1
T  590/25. B elawsk Szymon urodzony 

roku 1885 zamieszkały w Wycżólkach, 
io łt .e rz  ausir. zaginął na wójnie roku 
1914. Celem uznan a go zmar.ym, uw ia­
domić sąd albo kura ora Jana Parubccze- 
go naczelnika w Wycżólkach o zagi­
nionym do 6 miesięcy.

Sąd okręgowy 
Stanisławów, 25 lutego 19.6. 328i
T \  lV-. 19/22/10. jó ze t P yrek z y a_ 

czarma zołnierz : 7 pp w r ,g j .  a 
fró cie serbskim bez wieści za g n a ł 
W zywa się każdego o udzieleń e sadowi 
mb Kuratorowi D o w ! F sch ero vi, “ dw 
w Tarnow ie wiadomości o zaginionym" 
łóz fa Pyrka wzywa się, aby tutejszy sad 
uwiadomił o swem życiu do dnia 1 s tv r , 
nia 1927. y l~

Sąd okręgowy Oddział IV. 
Tarnów, 30 marca 1926. 340
T. 381/25. Aleksy Konaneć uio zony 

w Semerówce ife77 jeniec zm arł lyj* 
w A chabacie. Wzywa się, by do trzech 
miesięcy od ogłoszenia udzielono w iado­
mości o zaginionym sąaowi lub kurato­
rowi Drowi Anie si nowi adwOkatóWj 
w Przemyślu.

Sąd okręgowy.
Przemyśl, 24 lut go 1926. 3414

L I C Y T A C J E .
E. 2497/24/35. E dykt licy tacy jny . Na 

w niosek P ierw szej Galicyjskiej Fabryk i m a ­
szynow ych  m ebli, S-ki z ogr. por. w S try ju  
odbędzie się dn ia  15. czerw ca 1926 o go­
dzin ie  9 rano  w Sądzie pow iatow ym  w 
S try ju  b iuro  Nr. 20 licy tac ja  realności lw h 
u724 ks. g iuu t. gm iny kat. S tryj. W artość 
szacunkow a w ynosi 28.456 zł. w złocie 
n a jn iższa  o fe rta  14.228 zł. w złocie! Do 
realności w hl. 2724 n a leżą  p rzynależnośc i 
opisane w protokole oszacow ania, oszaco­
w ane są n a  3475 zł. w  złocie. P o n iż e jn a j-  
n iższej oferty  sprzedaż n ie nastąp i.

S ąd  pow iatow y, O ddział IV.
S try j d n ia  17. kw ie tn ia  1926, 3454
E. 728/26/6. W ezw anie  do zgłoszenia 

p raw  rzeczow ych do nieruchom ości do ksiąg 
pub licznych  n iew pisanej i edykt licy ta ­
cyjny. D nia  8. iipca 1926 o godz. 9 odbę­
dzie się w' tu te jszym  Sądzie b iurze  Nr, 26 
przym usow a licy tac ja  realności w S tarych 
B rodach, stanow iącej obecnie pusty  plac 
budow lany, sk ład a jący  się z parceli budo­
w lanej 196, n a  której przed w ojną sta ła  
re stau rac ja  „G edalja". Księga grun tow a od­
nośnie do tej realności w czasie w ojny zn i­
szczała. C ena szacunkow a 4210 zł. 52 gr. 
N a jn iższa  oferta  2807 zł. Osoby, które so­
bie roszczą p raw a  rzeczow e do tej realno ­
ści, w zyw a się, by  swoje praw a i roszczę 
n ia  zgłosiły w Sądizie p isem nie luD ustn ie  
najdalej d n ia  :L. Iipca 1926, Takie p raw a 
wobec k tórych  n in ie jsza  licy tacja  byłaby 
n iedopuszczalną na leży  zgłosić w Sądzie 
najpóźniej n a  w yznaczonym  term inie li­
cy tacy jnym  przed  rozpoczęciem  licytacji 
inaczej pretensje  tego rodzaju  co do sam ej 
realnośc i n ie m ia ły b y  już zn aczen ia  wobec 
nabyw cy w dobrej w ierze.

Sąd pow iatow y.
Brody d n ia  4. m aja  1926. 3470
E. 612/26/6. E dykt licy tacy jn y . Na w nio­

sek Antoniego K atyńskiego gospodarza w 
U strzykach  odbędzie się d n ia  5. lipcą 1926 
o godz. 9 rano  w b iurze  Nr. 20 licytacja 
realności: a) realność w hl. 606 ks. gr.
gm iny kat. D ołho łuka; b) realność w bl. 
670 tej sam ej gm iny; c) realność  whl. 328 
tej sam ej gm iny. W artość  szacunkow a ad
a) 2200 zł., n a jn iż sza  oferta  1506 zl. 67 gr„ 
ad b) 21.190 zł., n a jn iż sza  oferta  .16.063 
zł. 34 gr., ad  c) 1200 zł., n a jn iż sza  oferta 
800 zł. Du realności w hl. 670 ks. gr. gm i­
ny kat. D ołhołuka objętej n a le żą  następ u ­
jące p rzy należnośc i: dom m ieszkalny , 4 0- 
brogi, s ta jn ia  i stodoła, 13 drzew  owcco- 
w y cb , pa rk an  i p ło t —  6 krów  chudych, 2 
sta re  konie, i wóz, jedna brona, 1 pług 
drew niany , około 20 fu r obornika, oszaco­
w ane n a  2905 zł. Poniżej na jn iższe j oferty 
sprzedaż nie n a s tąp i.

Sąd pow iatow y, O ddział IV.
S try j d n ia  24. k w ie tn ia  1926. 3472

ROZMAITE OBWIESZCZENIA.
G. 108/26. Edykt. Jurko S tasiu k  sy n  

Jakow a w H ostow ie w n ió sł skargę przeciw- 
n ieobjętej m asie  spadkow ej K seni P e try - 
szyn  i tow. o uiznanie p raw a  w łasn o śc i.. 
A udiencja do u stne j rozpraw y zo sta ła  w y ­
znaczoną  n a  15. czerw ca 1926 godz. 8.30 w 
ty m  Sądzie sala- Nr. 4. Pon iew aż m asa 
spadkow a po śp. K seni P e try szy n  do ty ch ­
czas n ie  zo sta ła  objętą, u s ta n a w ia  się  p. 
D ra F u llenbaum a, adw . w7 OŁynji k u ra to ­
rem , k tó ry  ją  będzie -zastępował n a  jej koszt 
i n iebezpieczeństw o dotąd, dopóki m asa  
objętą n ie zostanie.

Sąd pow iatow y, O ddział I.
O tyn ia  30. m arca  1926. 3471

Gg. I l lb .  69/26/1. E dykt. S tro n a  pow o­
dow a Józefa z R ew ciów  zam ężn a  Małejki, 
w niosła  skargę przeciw  stro n ie  pozw anej 
n ieznanem u z m iejsca  pobytu  Józefow i 
Rew cio o 150 dolarów  i 200 zł. zpn. A udien­
cja do ustnej rozp raw y  zo sta ła  w yznaczona  
n a  6. m aja  1926 godz. 9 poł. w ty m  S ą­
dzie biuro  N r. 98. Poniew aż m iejsce po­
b y tu  stro n y  pozw anej jest n ieznane , u s ta ­
n aw ia  się p. D ra Halp.erna, adw okata  w 
Sam borze ku ra to rem , k tóry  ją  będzie z a ­
stępow ał n a  jej koszt i n iebezpieczeństw o 
dotąd, dopóki ona sam a  się n ie  s taw i i n ie  
u stan o w i pełnom ocnika.

Sąd okręgowy, Oddział III.
Sam bor 12. k w ie tn ia  1926. 3464

Cg XI. 87/26/3. Edykt. S tro n a  powodo­
w a S tan isław  D anielczak w n io sła  skargę 
przeciw  stron ie  pozw anej Janow i K nutel- 
sk iem u i  Jędrzejow i K nutelsk iem u o od­
danie w posiadan ie  części parceli g run t, 
do L. cz. Cg. XI. 87/26/1, A udjencja do 
ustnej rozpraw y zosta ła  w yznaczona  n a  18. 
czerw ca 1926 godz. 9 p rzedpołudniem  w 
tym  Sądzie biuro  Nr. 116 sa la  ro-zpraw 
II. p iętro. Poniew aż m iejsce pobytu  -strony 
pozw anej jest n ieznane , u s ta n aw ia  się a d ­
w okata  D ra S tan is ław a  F lisa  w  Nowym  S ą­
czu  kurato rem , k tó ry  ją  będzie zastępow ał 
n a  jej koszt i n iebezpieczeństw o dotąd, do­
póki ona  sam a  się n ie  staw i i n ie  us łanow i 
pełnom ocnika.

Sąd okręgowy, O ddział XI.
Nowy Sącz d. 9. m arca 1926. 3458

C. I. 105/26/1. E dykt. S tro n a  powodowa 
m e ’. W arw ara  Ozibko przez opiekuna Si.a-
11.G an a  I Kinaszewskiego w Du n k i * :  a b  
w niosła skaigę przeciw  stron ie  pozw anej 
G rzegorzowi S zym ańskiem u o ojcostwo i a- 
lim en ta  do L. czyn. C. I,. 1.05/26/1. A udjen­
cja do ustnej rozpraw y została  w yznaczona  
n a  4 czerw ca 1926 godz. 9 przedpoł. w 
tym  Sądzie  biuro  Nr. 7 Poniew aż m iejsce 
pobytu  strony  pozw anej jest n ieznane , u- 
s tan aw ia  się  D ra  B eera adw okata  w R a ­
dym nie  ku ra to rem , k tó ry  ją  będzie zas tę ­
pow ał n a  je j koszt i n iebezpieczeństw o 
dotąd, dopóki ona sam a się  n ie  staw i i nie 
u stanow i pełnom ocnika.

Sąd pow iatow y, O ddział I.
R adym no d n ia  2. k w ie tn ia  1926. 3435

A M O R T Y Z A C J E .
Nc. V. 29/26/3. N a  w niosek M iny Eoppel 

w P rzem yślu  w draża  się postępow anie c e ­
lem am ortyzac ji następ u jący ch  rzekom o 
przez w nioskodaw czynię  zagubionych  2 kwi 
tów  zas taw niczych , a  to Nr. 16284 i 17368 
w y staw io n y ch  przez K asę Oszczędności mi a 
s ta  P rzem yśla , a  to: a) kw it zas taw n iczy  
K asy  O szczędności m ias ta  P rzem yśla  N i. 
16284 n a  1 z ło ty  łańcuszek  dam ski i 2 
kolczyki z d jam en tam i za kw otę 70 zł. b) 
kw it zas taw n iczy  K asy Oszczędności m ia sta  
P rzem y śla  Nr. 17368 na  4 kubki, 1 c h o ­
chlę, 1 chochelkę, 1 łyżkę i 6 łyżeczek — 
w szystk ie  ze sreb ra  za  kwotę 40 zł. P o sia ­
dacza pow yższych kw itów  w zyw a się 
przeto, aby  zgłosił się ze sw ojem i praw a 
m i w ciągu 6 m iesięcy  w przeciw nym  bo­
w iem  razie  po upływ ie powyższego cza­
sokresu za n ieistn iejące u znane  zostaną.

Sąd pow iatow y, O ddział V.
P rzem yśl d n ia  14 k w ie tn ia  1926. 3434

Nc VI. 1092/26/1. E dykt. N a w niosek 
E leonory  A rłam ow skiej w d raża  się postę­
pow anie celem  u m orzen ia  zaginionego w e­
k sla  in  bianco, akceptow anego przez Marię 
Gzapek. Posiadacz tego w eksla  w in ien  do 
dn i 60, licząc od ogłoszenia, weksel len S ą­
dowi okazać. Po bezsku tecznym  upływ ie 
czasu  Sąd w yda orzeczenie um arzające ten  
weksel.

Sąd pow iatow y, Oddział \ I .
S tan isław ów  dn ia  5 m aja  1926. -3453_

U P A D Ł O Ś C I .
Sa 3/26/30. Z astanow ien ie  postępow ania 

ugodowego. D łużnik Iz rae l G ellm ann, k u ­
piec w T arnopolu. W drożone n a  w niosek 
d łużn ika  Iz rae la  G ellm ana w łaściciela  h a n ­
d lu  obuw ierr w Tarnopolu postępow anie 
ugodowe zas tan aw ia  się.

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Tarnopol d n ia  2 k w ie tn ia  1926. 3466

Sa 5/26/1. E dykt ugodowy. O twarcie 
postępow ania  ugodowego do m ają tk u  dłuż- 
fiika, T om asza Stójki, n ieprotokołow anego 
kupca w Tarnopolu. K om isarz ugodowy L u ­
dom ir O strow ski, sędzia Sądu okręgowego 
w Tarnopolu. Z arządca ugodow y M arian 
Borecki, kupiec w  T arnopolu. A udjencja do 
zaw arc ia  ugody w  w ym ien ionym  Sądzie 
b iu ro  Nr. 15 dn ia  14. czerw ca '1926 godz. 
10 przed pot. Czasokres do zgłoszenia w ie­
rzy te lności do dn ia  11. czerw ca 1926.

Sąd okręgowy, O ddział IV.
Tarnopol d n ia  4. m aja  1926. 3467

S. 3/25/63. W yznaczen ie  dodatkow ej au- 
djencji rozpoznaw czej. D łużnicy  D aw id 
G runberg i Gołda Grtinberg, kupcy w  S am ­
borze. D la ro zp atrzen ia  dodatkow o ogło­
szonych i aż do dodatkow ej audjeneji rozpo­
znaw czej jeszcze zgłosić się m ających  ro ­
szczeń -wyznacza się dodatkow ą au d jtn c ję  
rozpoznaw czą n a  dzień  2. czerw ca 1926 
godz. 11-ta biuro  Nr. 91.

Sąd okręgowy, O ddział V.
Sam bor dn ia  7. m aja  1926. 34.60

UNIEWAŻNIAM legitym ację W y d zia łu  fi- 
lozolicznego Uniw7ersy tetu  Ja n a  K azim ie­
rz a  w e Lwow ie n a  nazw isko Izydor 
S chw eitzer. 5388

Nadzwyczajne W alne Zgromadzenie 
Członków „Gwarectwa" —  ru d y  i węgla 
kam iennego „C zerna" odbędzie się w K ra­
kowie d n ia  31. m aja  1926 r., tj. w pon ie­
działek  o godzinie 3 po po łudn iu  w kance- 
lar-ji n o tariu sza  Dr. L udw ika M idowicza, 
p rzy  u l. św. Ja n a  1. 18 z -następującym  po­
rządkiem  dziennym :

1) W ybór D yrekcji G w arectw a. 2) Sprze 
daż  realności w hl. 445 grn. Krzeszow ice i 
realności w hl. 197, 311 1 312 gm. Czerna.
3) P rzen iesien ie  1263 sztuk kuksów  n a  
rzecz p. Inż. Eug. Scholza. 4) W nioski.

W  razie n ie  dojścia do sku tku  pow yż­
szego W alnego Z grom adzenia, odbędzie się 
n astępne  z tym  sam y m  porządkiem  dzien ­
n ym  dnia  12. czerw ca 1926 r. w K rakow ie 
w  tym  sam ym  lokalu , o tej sam ej godzi­
n ie. Eugeniusz Scholz. 3449

III. Zwyczajne W alne Zgromadzenie 
Akcjonarjuszów Spółki akcyjnej

Z akłady  ceram iczne i fabryka pieców p rzed ­
tem  L. i C. H ard tm uth , sp. akc. odbędzie 
się we Lwowie d n ia  12. czerw ca i 926 r. 
o godzinie 6-tej po po łudniu  w  lokalu Spół­
ki p rzy  ul. Senatorsk iej liczba 11.

Porządek dzienny:
1) Spraw ozdanie  R ady  Zaw iadow czej o 

p row adzeniu  i stan ie  sp raw  i o rocznym  
b ilansie .

2) S praw ozdanie  rew izorów  rach u n k o ­
w ych o zam knięciu  rachunków  za r. i 926.

3) W ybór uzupełn ia jący  2-ch członków  
R ady Zaw iadow czej w  m iejsce w ylosow a­
nych.

4) W niusi:i członków.
Posiadan ie  5-ciu akcji nadaje  praw o do 

jednego głosu (par. 30. s ta tu tu ). A kcjona­
riusze, m ający  zam iar jaw ić się n a  W al- 
nem  Z grom adzeniu, w in n i są złożyć sw e 
akcje w Z arządzie Spółki (Lwów ul. Se­
n a to rsk a  11) najdalej do -dnia 7. czerw ca 
1926 r.

P rezes R ady  Zaw iadow czej 
3451 Dr. Górecki mp.

WALNE ZGROMADZENIE
Towarzystwa przem ysłowego Koseckich 

Spółki akcyjneij w e Lwowie
odbędlzie się -dnia 31. m aja  1926 o godz. 5 
w lokalu Spółki we Lwow ie przy u licy  J a ­
giellońskiej 1. 2 z n astępu jącym  porządkiem  

u2 iennym :
1) O dczytanie protokołu ostatniego W a l­

nego Zgrom adzenia.
2) W nioski R ady N adzorczej w  sp ra ­

w ie u ch w alen ia  b ilan su  o tw arcia  Spółki n a  
dzień 1 styczn ia  1925.

3) U stalenie w ysokości k ap ita łu  akcy j­
nego i rezerwowego w zło tych i zm ian a  po­
stanow ień s ta tu tu  (§§ 9, 10, 15 i w zorów  
akcji).

4) U chw ała  w spraw ie  w y m ian y  akcji 
m arkow ych n a  akcje złotowe.

5) Spraw ozdanie  R ady  nadzorczej z 
dzia łalności Spółki za  rok ad m in istracy jn y  
od 1. s ty czn ia  do 31. g ru dn ia  192.5 oraz 
p rzedłożenie b ilan su  za  rok 1925 do za ­
tw ierdzen ia .

6) S p raw ozdanie  rew izorów  i wniosek 
n a  udz ie len ie  abso lu torium  R adzie  nadzor­
czej i D yrekcji.

7) W ybór rew izorów  i zastępców  n a  
rok 1926 i u stanow ien ie  rocznego w y n a­
g rodzenia  tychże.

8) W ybór dwóch członków R ady nad­
zorczej w m yśl § 26 s ta tu tu  Spółki.

9) W nioski. 3450
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